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UKAZ NAJWYŻSZY. 
gy o przemyśle górniczym w guberniach 
Królestwa Polskiego. 
(Majwyżej załwięrdzone w dniu 29 kwietnia 1892 r.). 
(Dalszy ciąg). 


4, Wynagrod 


ało 


5% Działy zaj 
góroiCZEgO, 
u Le być A sę właścicielowi złemi, z qrze- 
widzeiem ich do stanu poprzedniego, lub też 
s npłstą wynagrodzenia, odpowiadającego zmniej- 
aeiia ich wartości Dla zabezpieczania | 
ujstowieć góryiczy, na żądanie właściciela, obo- 
mariny jest, PTZ zajęciem ustąpionego mu dria- 
dn, wnieść dó waTszawk jego kantoru lub do miej- 
spego oddziału banka państwa kaucyg, określo- 
sa mocy porozymienia się stron, lab też w spo- 
wskazany w art. 46. 
i) Przy zwracaniu właścicielowi działu zajętego 
fysrisiowo Ta potrzeby przemysłu górniczego, | 
wazystkie wzniesione na mim budowle- winuy być 
mażbrane w ciągu roku; w pramis razie prze- 
thodzą one bezpłatnie do własciciela ziemi. 
%) Jeżeli właściciel ziemi zecłice wznieść nx po- 
wirze granta, gpw, P ćksploatacyi ko- 
iny wymienionej: w Art. i jakąkolwiek budo- 
sh ta winien zawiadomić o tem właściciela dzią- 
któremu służy prawo oświadczyć, w ciągu je 
duego mieniąch od dnia otrzymania jairan - 
nienia, że dział, pržeznaččóny przes właści- 
cida ziemi pod budowle, jest koniecznie potrzebny 
ta oliw górniczych. Słaszność takiego oáwisdozo- 
ula wiam być stwierdzona przez b bry górni- 
cigo. W takim razie, na żądanie właścielela gran- 
m, przemysłowiec obowiązany jest wabyć dzi 
necwaj, Jeżeli właściwiól ziemi wzniesie budowlę 
bez poprzedniego zawiadomienia o tem właściciela 
działu, wówczas trąci on prawo do wyuagrodzenia 
gy. taż budówia uległa rozebra- 
Orniczych. 


Justyn Me. Carthy. 


DZIEWICA ATEŃSKA. 


Praskląd z angielskiego W, R. 


(Dalszy ciąg — patrz Nr. 158). 


— Bo mie jestem ślepa t potrafię korzy- 
stać ze zmysłów, o gd "posiadam. Czy 8$- 
ùz pan, że miogłabym cię słuchać i pa- 
tut, ie odgadując, że masz jakieś amar- 
twienie? A czy nie wiem 
kwuje się jakiś wybuch? Na pożegnanie 
ino słówko, „panie Oleveland: nie wierz 
ju zanadto swema rywalowi; tô człowiek 
ilstywy. Nie wien czy to oślrzeżenie 
Pryda się panu; lecz pamiętaj 6 niem. 
Żegnim pana i'prószę myśl czasami © u- 
kaconej przyjaciółce, 

— Nie utraconej, powiedz pani raczej 
tyskatiej! T~ 

— Mie spotkamy się więcej, a to: wazy- 
Fam utratą. Żegnam pana. 

y tych ałówach pani Polłen' oparła 
Ml ręce” na ramionach, przyciągnęła do 
hle f pocałowała! ' Wyszedłszy ed niej, 
chcialbym "byt płakać 1 jęczeć.  Wdzięcz- 
tość, przyjażń, ' Rtóść, żał 1 "ból wielki 
Przepełuiały mi serce. i 
ROZDZIAŁ KXXL 

Dzień ten pył dJa mnie pełen różnoród- 
id wraże Ti } t NsaXŃ 
„Widziałem się z mnóstwem osób, poka- 

alem wszędzie; przygttowań da drogi 

(at nie” mogłęm, sań! nie wiedząc, gdzie 
Jkledy wyruszęj © vi esi 

yznać musiałem,” że Margarites dó- 
ą Wszystko urządził; teraz widziwłei 
piero, że ta gadatiwość Y greków, dzi- 
z mnie niegdyś, była” obmyślaną w 

wyrobienia u ogółu mniemania, że 
Powstanie jest rzeczą wiadomą policyi, zu- 
M ĄArżkż nią ogarnięty; teraz dopiero, 
payaag musialem słuszność słowom Ate- 

Y, Utrzymującej, że grecy potrafią milczeć 
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57) Przemysłowiec górniczy obowiązany jest wy- 
magrodzić włościciela ziemi za wszystkie straty i 
mszkodzeńja na jej powierzchni, zrządzone przes 
roboty górnicze. Spory w tym | powa tos- 
smrzygans będą sędownio, na zassdach ogólny ch. 


CZĘŚĆ VI. 
Oprawach iobowiązkaćh właścicieli 
wydzielonych grnatów. 

58) Przemysłowiec górniczy, któremu wydzielono 
grunt, wa prawo wydobywać tylko ta kopaliny, 
która wskazane w ukcia o wydzielenia; lecz te- 
muż przemysłowcowi służy pierwszeństwo w otrzy 
mániu pozwolenia na wydobywanie w ieach 
gruntu wydzielonego także innych kopalin, £ pó- 
między wymienionych w art. 3-cim, jeżeli one znaj- 
asig się w tymsamym pokładzię, 

Wrazie podania przez osobę postronuą prośby o 
pozwólenie na wydób w wydzielonym już 
gruncie jakiejkolwiek kopaliny, z liczby wymienio- 
mych w art, 3cim, nis uznawanej w aktie o wy- 
dzieleniu gruntu, właściciel tego. ostatniego, dla 
zachowania prawa pierwszeństwa do wydobywania 
tejże kopaliny, obowiązany jest, w siąga trzech 
miesięcy od dnia zawiadomienia go przez inżynie- 
ra okręgowego o deklaracyi postronnej, podać proś- 
bę o wydanie mu pozwolenia na taxą eksploata- 


Y9. 5 

b$) Przemysłowieć górniczy” któremu wydzielono 
grunt dla wydobywania kopaliny, wymieniónej w 
art. $, owada jest, w cisgu roku od dain p- 
trzymania akta o wydzielenia (art. 38), przystąpić 
do nis kopalin, a w roku następnym rozpo- 
cząć eksploatacyg i prowadzić ją coroczuie na kag- 
dym dziale elonego grunta, w ilości przynaj- 
mniej 30 sąćni kubicznych pożytecznej kopaliny Jab 
otaczającej ją warstw. pustych. 

Uwaga 1. Wydobywanie warstw pustych powinno 
być dokonywane drogą prawidłowych robót górni- 


czych. 
Uwoga 2. Jebeli kilka stykających się gruntów, 
i kato zrzżmzsłewyświ górniczemu dla wy- 
dobywania jednej i pda kopaliny, eksploatuje 
się za pomocą szybów, sztolni i tym podobnych u- 
rządzeń, majgcych otwór tylko na powierzeńmi je- 
d działu, to obowiązkowa dla takiego działn, 
podług art. 59, ilość eksplostacyi rocznej winna 
odpowiadać liczbie działów, niezależnie od tego, 
w jakim dziale ta okspłostacya właściwie jest pro- 
wadzoną. 

Uwaga 3. Minister dóbr państwa ma prawo, w 
wypadkach szczegółniej ważnych, zwalniać tym- 
czasowo przemysłowców górniczych od. obowiązko: 
wej eksploatacji wydzielonych utów. P 
Prawit. p 

(i 


gdy tego jest potrzeba, W 
nich dni, ludzie, wtajemniczeni w spisek, 
marówni ze mną, ani słowem nie zdradzili 
się wobee mnie, iż wiedzą o czemkolwiek. 

Z duia tego głębiej utkwijy mi w pa- 
mięci rozmowy z panią Pollen, ze Steniem, 
który powrócił z wycieczki po. Pantenonie 
mocno rozgoryczony wzgledem ojca i zły 
na paia Rosaire, oraz widzenie sięz Ate- 
mą. Stałem właśnie BA tarasie hoteln z 
Vlachosem, gdy zdala ujrzeliśmy otwarty 
powóz Margaritesa,-'w którym w” głębi 
siedziala Atena ze starszą jakąś panią, 
krewną Margaritesa, a z przodu on sam. 

Widzisz, jak twój lewantezyk głosi swój 

umf przed całem miastem, Chce wszy- 
stkim pokazać, że zdobył uareszcie dzie- 
wicę ateńską, Nie mogę patrzeć ną ko- 
chaną Atenę, dzielącą jęgo trynnf, 

Z temi słowy -stary Vłachos oddalił się 
z tarasu, ja zostąłem, a na. przyjazne skis 
mienie Margatrites'a podszedłem do po- 
WOZU. ; i 

— Miss Rosaine życzy sobie pomówić 
z tobą, pojedź więc z nami kawałek, mój 
drogi— zapraszał uprzejmie Margarites., „, 

+ Przejedź się z nami —dodała Atena. 
W. milczenia zająłem miejsce przy Mar) 
ritegie, Powóz zawrócił „w. boczną - 
amyśluie, jak wytłomaczył. mi Margariteg, 
abyśmy pomówić mogli: o' przyszłej wy- 
prawie, Panie' rozmawiały z sobą tym- 
czasem po grecku, tak, ża zaledwie słów 
kilka zamienić, mogłem z Ateng. 


Gdyśmy n ec rzawracali na glówną 
ulicę, oświadczyłą bgi opuszczenia Do- 
wozu, niach gó, świadkiem trynmfu 
Margarites'd.. Atena spojrzała na muję; 


nasze spotkały się I zrozumiała, gä- | 
"dalej jechać z umi" ta- 


"AZ nle chcę 
nąłem qa powózie. | ' 


ięc wkrótee” już. się rrózpoeźnie, 


Kelvini przemówiła -smote — wyczeki- 


walam tegó dala, ś-obecnie trwożę Się, |- 
Margarites,>-Kochany nasz Qlevaląnd. dziś | jacielut 
ma ządanie do, wykonania, , lecz. main Ha- 
dzieję, iż niestak łatwo przed, innymi jak 

przed tobą zdradzi tajemnicę naszego riy 


Gdybym" wami iść mogła, gdybym byla 
róę kiA , , 

i Powrócimy wkrótce ż tarczą w. dłoni 
Iut mm tarczy—odpart Margarites. 
14 paz mawiali spartanie, a ja nie 


dn 


uczuć spartauki, O, moi bohaterzy, Dziś, 


pmau 8 


DZIENNIK ŁÓDZKI 


PISMO PRZEMYSŁOWE, HANDLOWE I LITERACKIE. 


(20) lipea 1892 r. Rok TX. 


CENA OSŁOSZEŃ. 


2a jeden wiersz patltem lub za jego 
mejane 5 kop., s ustępstwsm wrazie 
ezęściej powtarzających się albo wig 
katych ogłosaeń odpowiedniego rabata 

Nekrologi: za każdy wiersz 10 Kop 
„ Reklamy; sa każdy wiersz 12 kop. 

Stale 3 wiermzowe ogłoszenia wäre 
some po fa. 2 miosigcznie, 

Qd należności przewyłozających 10 
rabli ustępstwo dodatkowa ogólne 6 
prees 


ŁÓDŹ. 


- DZIAŁ PRZEMYSŁOWY. 


Łódź, dnia 20/VII 1892r. 


X Na tutejszych targach zbo. 
żewych popyt jest ciągle słaby, Od 
piątku sprzedano na stacyi towarowej: 


owsa 1,800 punn po, rs. 3.35 — 3.00. Na 
Starym Rynku sprzedano wczoraj. żyta 150 
korcy po rs. 6.10 — 6,25 i iay 600 
korcy po rs. 8.30—$.50. Cen my, sis- 


na i koniczyny nie uległy żadnej zmianie. 
Drogi żelazne. 

X „Gazeta polska” dowiaduje się, iż di- 
nie kolejowe rządowe, bez względu na 
swoje położenie i kierunek, z chwilą gdy 
w rezultacię trzyletniej eksploatzcyi wy- 
każą niedobór lub leż brak, dóchodności, 
będą oddawane towąrzystwom prywatnym 
w dzierźawę lab administracyę. 
Do takich wlasnie linij w Królestwie Pol- 
łskiem należy: siedlecko-małkińska i brze- 
sko-chelmska, których administracya jedy- 
nie mogła śię opłacać towarzystwa kolel 
żelaznej terespolskiej, teraz zaś, pó przej- 
ściu linij tych do skarbu, administracya 
wymienionych kolel stanowić może tylko 
ciężar. Wobec tego możebna jest przej- 
ście kolei. siedlecko-malkińskiej w admini- 
stracyg głównego towarzystwa eksploatu- 
jącego linię p 
twarcia ruchu, od, Siedlec, „do Matkini 
współzawodniczyło z zarządem. kajal Mi 
spolskiej, oraz odnogi brzesko - chelnskiej 
do zarządu kolei. południowo - zachodnich, 
Wzorem umowy ma vs w tym razia koa* 
trakt, zawarty pomiędzy rządem, a tawa- 
rzystwem kolei r sko - uralskiej (nówo- 
budującej się) „a eksploatacyę dzierżawy 
kolei saratowsko-kozłowskiej, która przez 
szereg lat ostatnich przygosiła niedobory. 
X W: Wilnie zawiązało się , doniosłego 
znaczenia. przedsiębierstwo budowy kolei 
wicynałnych, pod- nazwą: :„Pier ws 
gdy już chwila blizka, czuję, że siły mnie 
opuszczają. Chciałabym was obu zatrzy: 
mać. Jeśli nam się nię uda, jeżeli nie do- 
pniemy cela, a wy nią wrócicie, obaj! 
Nie myślałam nigdy, że takich uczuć do- 
znawać będę. Kelvinie, ja winną będę, 
jeżeli cię coś złego spotka. 

— Kochana Ateno, jestem ci wdzięczny, 
że dałaś mi sposobność zdziśłania' czegoś 
dla dobrej sprawy. Nie zginę teraz, wiers 
mojemu proroctwu, powrócę cały i przy- 
wiodą ci Margarites'a. 

— 0, żeby tak było! Jeżeli ujrzę was 
z powrotem, was obu, o! wtedy z radości 
przy ę chyba, że nigdy jaż do polityki 
mieszać się nia będę i was do tego naklo- 
nię. y 


tych słowaćh ujęła dłoń moję i po- 
na dłoni Matgariteś'a,;Nie cofną- 
przyjmując, uścisk szcżęśliwszego 


Atena, uasnuęła woal , dla ukrycia leż, 
przypuszczatn. i 
— Piękna  ceremonijka — zasmial się 


| Hlaegarices — lecz my obaj. rozumiemy się 
i żyjemy w przyjażni. 

— Czy przyjdziesz, Relvinie, raz jasz6za 
przed wyjazdem odwiedzić mnie? — spyta 
k o -> ar: A raz jeszcze wi- 

jeć z him, Koómstanty, 
deena ni ori 


siaj nie, bo mamy gości, lecz jutro prżyj* 
dziógy "i AET — ysterów waa 

— Kiedy dziś w nocy opuszczam Ateny. 

< Działaj? Tej wócy? — za zd i 
podnosząc woal, zapytała Atena. — 
stanty, czy om dzisiaj wyjeźdźał |. + 
— Diisiaj + % 


GMB: a) s i 
— Istnieją tajemnice dla mnte?— spyta: 


77 Ogłoszenia mormane ay: W 
oraz w biurze SZĄ A banaa 


Rękopisy nadowiane bor dneirretonia —nje bądą swracaae. 


mówię 0 wi- 
w domu, nie tak, na miey: Dri- 


Kon 
niezadowojeniem „odparł 


ministraoył „„Dzieznika” 
reer w Warisawia, 


T i 


towarzystwo kolei dójaszdo- 
wych”. Inicyatorem i założycielem towa- 
rzystwa jest inżynier Jałowiecki. Kapitał, 
zebrany przez wypuszczónia akcyj, Ora% 
6% obligacyj, ma wynosić 3 miliony ra. 
Utożony już plan budowy kolet dojazdo- 
wycli obejmuja grupę, składającą się z na- 
sterujących 18 linij: 1) Możejki, Telsze; 
Kiejdany, Święciany, Głębokie i Orszu; 2) 
Telesze, Pófąga; 3) Rosienie, Maryampol, 
Kalwarya, Siwałki i Łómża; 4) Wilno, 
Malsty, Słomfaniczki i Mitawa; 6) Borko- 
wicze, Głębokie, Dokszyce, Wołożyn I Gro- 
dno; 6) Wilno, Troki, Birsztany 1 Maryam» 
pł; 7) Suwalki, Sejny, Grodno i Prnżany; 
) Orsza, Mohylew, Bogaczów, Domancwi- 
cze, Żytomierz i Berdyczów; 9) Mohylew, 
Mścisław i Smoleńsk; 10) Smoleńsk, Porze- 
cze, Wielkie Laki i Ostrów; 11) Sienna, 
Witdbsk, Nawel i Wielkie Łuki; 12) Ne- 
wel, Siewierz, Lucyn i Rzeżyca; 13) Wiel- 
kie Łuki, Toropiec, Chełm i Stara Russa; 
14) Hoduciszki i Postawy; 15) Daniełowi- 
cza i Głębokie; 16) Landwarowo, Troki, 
Birsztany i Olita; 17) Słobodka, Oszmiana, 
Holszany, Tróki i Nowogródek; 18) Smor- 
gonia, Miadział i Głębokie. s 
X Ogłoszono przepisy 6 zasadach rā- 
chnikowoścći w obrachunkach skar- 
baztowarzystwami Kolejowe- 
mi. Przepisy te nabierają mocy obowiązu: 


etersburską, które przy o0-|jącej z dniem ich ogłoszenia. Towarzystwa 


kolejowe obowiązane są zastosować swą 
rachińkowość do rachunko i, ustano- 
wlonej w departamencie kolejowym. 

X Kolej moskiewsko-brzeska zno- 
wym rokiem 1893-cim ma przejść na wła” 
sność skarbu, ą zarząd jej ma podóbno 
mieć siedlisko w Mińsku. Pod zawiadywś- 
nie kolei moskiewsko-brzeskiej ma przejść 
także kolej terespolska, `“ 

rrandel.. 

X Przywóz towarów z Azyl 
środkowej, wedłag „Prawit. wiestnika”, 
ograniczono następijącemi przepisami 1) 

a Atena — są rzeczy, 0 8 
wiem? 

— O nie, łaskawa pani, niema ich wóoa- 
le, „Bawiłem się tylko, patrząc, jak biedny 
Cleveland łatwo wobec ciebie zdradzit ta- 
jemig, którą, jako żwiązkowy, winien 
był skrywać przed każdym. 

Zaczerwieniłem się, tłómacząć tem jedy- 
mie, iż sądziłem, że Ateńa 'wia o: wszyst- 
kiem, i 

— I miałeś słuszność, drogi Clevelan- 
dzie. Atena wie, lub dowie się o wszyst- 
kiem. Tylko żołnierz, biorący udział w ta- 
kiej sprawie, powinien umieć milczeć na- 
wet wobec tych, którzy są wtajemniczeni. 
No, tym razem nic złego się nić stało i 
wybaczoną ei będzie wina, Przychodzi mi 
na imyśl powieść waszego rómónsopisarza, 
Walter-Scotta, w której młody rycerz pil- 
nować ma chorągwi i opnszcza stanowisko 
na wezwania pięknej kobiety. 

— Czy cię sprowadzilam ze stanowiska, 
Kelvinie?—serdecznym tonem zapytała A- 
tena, — Zdumiałam się, nie będąc uprze- 
dzong o twoim wyjeździe, ałe nie widzę 
mic złego w twojem powiedzeniu. Czyż on 
koniecznie wyjechać musi, Kónstauty? I 
tak‘ zaraz, dzisiaj jeszcze, nacą? "Fo mnie 
martwił Nie jestem tak odważna, jaką być 
chciałam, wszystko mmie zatrważa. 

—J z nas [natychmiast wyjechać 
mnsi — odparł Margarites — a nie sądzę, 
aby Ojeyaland chciał być jednym z tych, 
którzy ostatni wyruszą. Lecz jeżeli chce 
tego, a i ty sobie życzysz, znajdę jakiego 


zastąj 
dą FA o tem, 12° zostać le chcę, t 
gie nie rej perean 
a na mnie błyszczącemi okiem, £ 
drżące usty. 7, 0 rg 


których ja 


— Nie, nie żydam jaż tego— odrzekła — 
Boga tylk ICH bade, 3 
PE WA p EN ai. s 


Ma E AE 


A 


serce, 
_— Nie mówią wesle, by 


a wdalenać przekay moje 


X 


m S 


—————->-——— = 
Dowóz baw: 1 wełny odbywać się mo- 
że w drog TR AN po erna iarain 


zdezinfekowaniu warstw wierzchnich sze- | ta, 
Be ze sposobów wskazanych 
Tar tę 1 arską. 2) Bagóże ze rd 


cielą i odzleniem muszą 
bezwzględnie rozpakowywane '1 dezinf 
wane. zapomocą .pary. . Jedynie tlo 
z rzeczami personeln karawan i z z 
mi podróżnych mogą być poddawane 
cyslnej deziufekcyi za pomocą gotowańia, 


TZYZnĄ, 


mycia roztworem karbolowym.i t. d, 
Zabrania się sacon przywozu: skór nie- 
wyprawionych, Kiszek i surowego owocu 
z wyjątkiem cytryw 1 granatów. 4) Po- 
zostałe towary: jako to: materyały, dywa- 
nyit d ba przywozić w siluem opa- 
kowanin, po uprzedniej ich dezinfekcyi. 5) 
Opakowanie wad być poddawane dezin- 
fekcyi, o Ile możności na miejscu wysyłki 
i opatrzone odpowiedniem świadectwem 
władz; a w takim razie masi być dosta- 
wiane na miejsce przeładowania w wago- 
nach opatrzonych plombą Tub, w specyal- 
nych. pomieszczeniach na statku. 6) Dla 
czuwania nad ścisłem stosowaniem się do 


przepisów dezinfekcyjnych deleguje si do |g 


portu kaspijskiego przedstawicieli ministe- 
ryów: skarbu i spraw wewnętrznych, 7) 
Po przybycia towarów niepoddanych de- 
zinfekcyj, ta ostatnia winna odbyć się w 
punkcie ostatecznego wyładowąnia towaru 
wysyłanego stąd wewnątrz państwa. 8) 
Wełue i bawełna, zapakowane w bele, w 
roku bieżącym idące z Persyi i kraju tar- 
kiestańskiego, niezależnie od dezinfekcyi 
zewnętrznego opakowania, podlegają ogól- 
nej dezinfekcyi w punkcie odbiorn. (w .fa- 
brykach). 9) Wszelkie kosztyydezinfekcył 
towarów pokrywają odpowiednie władze 
na rachunek właścicieli towarów, wedlog 
taksy, zatwierdzonej przez ministra skar- 
bu. 10) Pasażerowie, oraz osoby wioząca 
towar, muszą. poddać się  siedmiodniowej 
conajmniej obserwacyi 0d chwili zetknię- 
cia się z miejscowością (resp. ze statkiem 
lub wagonem), w której pojawiła się cho- 


a. 

% Jarmark troicki w Charkowie, w ro- 
ku bieżącym nie był ożywiony. Rozpoczę- 
te zaraz po tym jarmarku tranzakcye na 
welug w Rostowie nad Donem odbywają 
się daleko pomyślniej,, Wełna ruska i hi- 
szpańska nadsyłana jest da Rostowa nièu- 
stannie i dokonywane są tranzakcye na 


znaczne rtye, chociaż baadlujący 
= ją ze sprzedażą w oczekiwa: | j 
niu podniesienia się cen, Nabywców nie 


brak; wełba żądaną jest dla ruskich za- 
kładów mycia da Odesy i dla wysłania za 
granice, Ceny wełny ruskiej podnoszą się 
cokolwiek, a w tych dniach sprzedano par- 
tyę.w ilości. 2,000 pudów. dobrej wełn, 

dońskiej po 5 rub. kop. 50 za pud; przed- 
tem nabywcy nie dawali więcej nad 5 rs. 
za gatunki średuie. Wogólę przez, Rostow 
przechodzi corocznie ed 0 o 800 tysię= 
cy pudów wszystkich gatunków wełoy. 


żolnierz, obeznany z walką v 

Afryce, lepiej, niż każdy inny, nadaje się 
do tej wyprawy, dlatego jedynie powierzy- 
jem mu komendę dzisiejszej wycieczki, 

— Dziękuję ci, hlargaritesie. Dowidze- 
nią zatem Ateno, posłyszysz „o nas, a wkrót- 
ca się zobaczymy] 

f, cię, Kelvinie, az ilrógi, sťa- 
ry przyjacielu, mój, bohaterze I moja ofia- 
ro, żegnam cię! 

EAEAN PA słońca oświecił jej, bladą 
twarzyczkę, usta, silące się na Uśmiech i 
lzami napełnione oczy. Pódałą mi tęk 
którą przycisugłem do ust — tej sekundy 
w życiu nie zapomnę! 

Powóz gwałtownie zawrócił dó Aten; 
przez chwil parę stałem niemy, słuchając 
kół turkoty, aż w końcu wszystko ucichły, 
słońce zaszło za wzgórza, wróciłem, z u- 
pragnieniem oczekując nocy 1 niebezpiećz- 
nej wyprawy. 


ROZDZIAŁ XXXII. 


Pod cieniem góry Pelion wstypiliśmy na 
obszerną saan, Tesalll; równina ta, 
wielka i zewsząd otoczona górami, że 
danie. glosi, iż była niegdyś olbrzymiem je- 
ziorem. Dzisiaj poprzerzynana licznemi ję- 
ziorkami i okryta galkami drzew ei 
tych, robiła iie dobrze uprawnej i 
bogatej w roślinność miejscowości, W stro- 
nie północnej widniały majestatyczne wierz- 
piłka POPR; x wschodu AP OG ap 
„Jecz 08 szczyty góry -Ossy; z pót- 
demo zkokodą w świetle ułożca blyszczały 
domy i minaręty miasta, zę smugą wody 
© Atmosfera; choć nie zejrzy- 
jak w Afryce, pozwala Gy 
przestrzeń, o jakiej w mglistym Anglii kli- 
macie i marzyć niepod - 

Mac-Murchad, ja i wierny Arystobulos, 

y wspólnie. Fakty : 


a e 

p 
À zamku, który miał być miejscem spotkani 
"ua s a 


) | zwiększył się, 


cka przyłączy 
porz. cz 


DZIENNIK ŁÓDZKI. 


x Najwyżej zatwierdzóna achwała ko- 
mitetu ministrów, tymczasowo ua trzy la- 
nadaje: ministęywi skarbu wo do- 
zwołenia składom hurtowym w erniach 
Lai SPT uB nabywanie oko- 
WY i LD (e nietylko w gorzel- 
ni wyłączn „j wymaga ustawa 
traikowa, jecz jakie © lnych zakładach 
handlu hurtowego. 

4 W krejach, które sprowadzają len 
2 Rosyj, ruch handlowy ostatulemi czasy 
a ceny inu poszły w górę. 
Zapotrzebowania nadchodzą głównie” z 
Francył. Na ożywienie handlu Inem ra- 
skim wpłynął wielce niezadawalniający 
stan zasiewów lnu w Europie. 

X Zabronlono wywozu koni z guber- 
nij nadwołżańskich.» 

h Poczty i telegrafy. z 

x Z rozpórządzeńia główńego naćzalni- 
ka poczt i telegrafów, jak donoszą „Peterb. 
wiedomosti*, zmniejszono o godzinę 
czas zajęć w biurach i oddziałach pocz- 
towo-telegraficzhych. ~" 


Przemywł, 
x „Peterb. - wiedomasti” ibroszy, że 
łówny inspektor fabryczny, Mi- 
chajłowskij, wyjeżdża, z polecenia- departa- 
mentu handlu i przemysłu, dla obejrzenia 
fabryk w Królestwie Polskiem. 

X W Moskwie powstaje spółka akcyjna, 
w celu uprawy os południu Rosyi rośliny 
rami, czyli pokrzywy chińskiej i wy- 
rabiania z niej włókien. 

x Żażkowska fabryka cukru w tarasz 
cznńskim powłecie, kijowskiej guverni, 
spłotęła do szczętn wraz z wsźel- 
kiemi zapasami nieprzerobionego muteryn- 
łu Straty wynoszą do pół miliona rubij; 
fabryka ubezpieczona była na 375,000 rs 
w towarzystwie „Rosya”. 

Rolnictwo I przemyst rolny. 

X Wobec utrudnionego zbytu welny z 
owiec dotychczas hodowanych, wiela wł- 
ściciell owczarń w guberuiach południo- 
wych sprowadza obecnie rasowe „ratn- 
bowillety* i „negretu”, 2 których przez 
krzyżowanie spodziewają się otrzymać 
gatunek wełny, żądanej przez fabryki. 

Ubezpieczenia. 

X. Nowoutworzone z początkowania wat- 
sżawsklegó towarzystwa ubezpieczeń od 
ognia pierwsze miejscowe towarzystwo 
ubezpieczeń na życie 1 6d nieszczęśliwych 
wypadków, pod nazwą „Przezorność”, 
w tych dniach rozpoczęło działalność swo- 
y pôd. bardzo dobrą wróżbą, gdyż w pier- 
wszych dniach swego istnienia otrzymało 
dość pokaźną liczbą deklaracyj na -ubez: 
pieczeniu przeważnie życiowe. 

Wykształcenie przemysłowe. 
W szkole rysunków barona 
Stleglitzą w Petersburgu, ma być wpro- 
wadzony wykład rytowania na metalach i 


leliografi. 
wystawy. 


x Prace przygotowawcze okolo urzą- 
dzenia wystawy skór, w gmachn mu- 


Ww, wojsk naszych. Zamek ten poruczeno nam, 


6 ile będzie można, ufórtytikowść 1 stam- 
tąd wyruszyć mieliśmy na najbliższe mia- 
stò, rego ludność sympatyzuje z nami 
| prawdopodobnie się podda z niewielkim 
oporem; w ulem zawiesiny flagę heleńskie- 
go państwa i wezwiemy wszystkie prowin- 
cye do powstania przeciw Tarcyl. 


Na razie, przybywszy do. pustego zam- 
ku, ograniezaliśmy ssię na robieniu w oi- 
chości przygotowań, Mac-Murchad i ja u- 
ważanliśmy za stosownę nawet przedstawić 


% | się;za turystów, co nam pozwalało swobo- 


dnie wędrować. po ziemi tureckiej. Ciszą, 
panująca między ladnościę, wprowadzała 
nas teź w zdumienie, nigdzie żolnierza tu- 
reckiegó, a piękność otaczającej przyrody 
adawsła się .szydzić, z/naszego zapału wo- 
jennego. -Mac-Murchad; posądzał chwilami, 
że Margafites olaa się w ostatnim mo- 
menęie, niecierpliwiliśmy się. wszyscy, nie 
wiedząc, czy nas zdradzauo, lub tež jakieś 
waćne okoliczności sprowadzały zwłokę. 
Nadózedł wreszcie dzień „projektowanego 
napadu pa miasto, A z nikal wieści żadnej. 
Umówionem było, że pierwsi, przybyli na 
miejsce, dadzą znać telegraficznie, kiedy 
wyruszyć mamy. Leżeliśmy przy wałach 
mę: i gdiewni, ladzie moi—była to 
młodzież żądna boja, którą zbyt. długie 
oczekiwanie wprowadziło w stail gorącz- 
kowy. Co robić?—pytaliśmy się nawzajem 
z Murchadem. Aristobulos, wysłany na zba- 
danie usposobienia żołnierzy, przyniósł 
nam odpowiedź, że wszyscy gotowi raszyć, 
eżeli im wydam rozkaz wymarszu, Zosta- 
a jacy choć niechętnie, jeżeli zostać 


— Jabym wyraszył — mówił Murchad— 
daj e Qleyelandzie, cała ludność gre- 


ET kk Deto & gdyby tyl 
w bte wyruszyć; - 
ko pory erai kc oiy n igic 


miasto, cała wyprawa szczęśliwie td mo- 
gia zakóńczoną, lecz W razie 


oporu mig- 
— Pulkowniku — przerwał te romyślae 


się do nas, wszyscy to mó- 


zbyt krewki, chociaż 


stawców, która, po uzyskaniu 
nia przez zarząd 
głoszona 


zeum przemysłu i rolnictwa w Warszawie, 
szybko postępują. Komitet wystawowy o- 
pracował program 1 instrukcyę dla wy- 

załwierdzę- 
muzeum, niezwłocznie 0- 
dzie. Otwarcie wystawy nasty- 
pi w d 1 lntego. 


Z MIASTA. 


Jubileusz kapłaństwa. Zamieszkały w 
Zgierzu, kanonik ks. Wawrzyniec Czeka- 
wski, w dolu 10 sierpnia r. b. obchodzić 
dzis 50-letni jubileusz swego kapłańswa. 
Kwestya sanitarna w Łodzi. Z polece- 
nia J. E. gubernatora piotrkowskiego przy- 


był w tych dniach do Łodzi inspektor le- 


karskł gnbetni piotrkowskiej, dr. med. Do- 


brzelewski, celem zbadania stanu sanitar- 


> o 


nitaroye 


iw głowie ałowa Margarites 
|oe na polach Maratouu, w dzień ów mo: 


nego, oraz warunków sanitarnych tutej- 
szych. Stan sanitarny miasta okazał się 
normalnym, w sprawie zaś warnuków sa- 
i h p. inspektor odbył naradę -z 
przedsta wicielami władz tutejszych, p. prezy- 
dentem miasta i p. policmajstrem, a nastę- 
pnie, na zwołanem specyalnie w tej spra- 
wie nadzwyczajnem zebranią członków tu» 
tejszego towarzystwa lekarskiego w sobo- 
tę wieczorem, wezwał ich do wspólnego 


działania . nad poprawieniem  waruuków 


zdrowotnych miasta i zarządzeniem środ- 
ków zabezpieczających pa wypadek poja- 
wienia się cholery. Rezultatem tych narad 
e Sęcy gaye: uchwały: Zaleconńe przez 
„Prawit. wiestajk* Środki i ostrożności, za- 
bezpieczające przed chołerą, postanowiono 
zastosować w mieście naszem jaknajszerzej 
i w tym celi miasto podzielono na 22 re- 
wiry żanitarne, dla których mają być wy- 
dane odpowiednie instrukcye. W każdym 
ź rewirów znajdować się ma lekarz, czło- 
nek komisyi sanitarnej i dozorca. Dwaj 
pierwsi obowiązani są dokonywać rewizyj 
wszystkich posesyj w danym rewirze | no- 
tować ściśle wszelkie uchybienia przeciwko 
przepisom sanitaroym. Dozorcy, ustanowie- 
ni skutkiem braka dostatecznej liczby po- 
licyi, spełniać będą obowiązki strażników 
i pilnować porządku w posesyach. Lekarz, 
oraz członek komisyi sanitarnej, mają speł- 
niać obowiązki swe honorowo, dożorca zaś 
będzie płatny odpowiednio, W razie zau- 
ważenia nieporządku, władze miejscowe bę- 
dą polecały oczyszczanie i dezinfekcyę 
miejsc ustępowych, ścieków, ryusztoków, 
korytarzy i schodów sposobem administra- 
cyjnym, na koszt winnego, który jednocze- 


śnie pociągnięty będzie do surowej odpó-| Wwiedeńskij, którego zustąpować będzia 


wiedzialności. Miejsca, podlegające zanie- 
czyszczeniu, winny znajdować się We wzZo- 
towym porządku; każde, choćby najdro* 
bniejsze wykroczenie przeciwko przepisom 
sanitarnym, karane będzie natychmiasto: 
wo.” Dezinfekcya: winna być dokonywaną 
codziennie i ściśle, Na wypadek pojawie- 
nia się epidemii, ma być ustanowionych 8 
stacyj bezpieczeństwa, które znajdować się 


nia Aristobulos —-zbliżsją. się, „słychać, 


jak tdą. | . 
— Nareszcie! — wykrzyknął  Mac-Mqs- 
chad, 

Istotnie, chrzęst zbroi i tentent kopyt 
końskich dochodził nas z oddali. Nie pozo- 
stawało nam nie innego, jak czekać w dal- 
szym ciągu.-(V obozie naszym nie zapala- 
liśmy świateł, ciemność zupełna okrywała 
nas przed oczami przybyszów. Dęiwnem 
byłoby, gdyby to być mieli turcy, 'w kat- 
dym razie, Mac-Murchad ciągle przypusz- 
czał jakąś zdradę, woleliśmy jednak eko- 
ciażby ich napad, niżeli tę dlnższą. niepe- 
wność. 

Tstótuie, bý? to oddział turecki: Siły na- 
sze były bardzo słabe,  wystąpiliśmy je- 
dnak do walki, potyczka ukóńczyła -się 
rozproszeniem wojska tureckiego. Zostali- 
śmy panami placu bojm Mac+Murcbad w 
towarzystwie kilku naszych cHòdzi? po pla- 
cu, wyszukując rannych, gdy naraz dó- 
strzegłem kilku uciekających turków, jak 
zwrócili się i strzelili ku niemu, a w tej- 
że chwili biedny druch mój padł na ziemię. 
Grad kal wysłaliśmy za uciekającymi, I z 
prawdziwą radością ujrzałem, iż kilku z 
mich padło trupem. / Poskoczyłem do Mur- 
chad'a. Blady, z dwiema ranami w głowie, 
spoczywał w ramiódnach Aristobulos'«; do- 
któr, kiwając głową, stał, trzymając go 
za rękę; odgadłem, że niema już ratunka, 
' — Już wszystko skończone — otwiera- 
jąc oczy, z bladym uśmiechem odezwał się 
Murchad — żegnam cię, przyjacielu, poleć 
mnie pamięci miss Rosalre. Jedno minie 
tylko martwi, Clevelaadzie, pami hi- 
storyę Sarsfield'a? Smucę sig, że nie ginę 
za. sprawę... Irlandyil y p 

Przy tych stowach osunął się w, ramio- 
na Aristobolos'a i skonal. eg 
a gabig przyjaciela po heoti hamiotu 

noc eałą przy jego ciela siedząc, pogrą- 
żony byłem w bolesnej zadamie, s 

— Kto walczyć będzie za Grecyę?' Kto 
umrze za Grecyę? — dźwięczały mi wciąż 

t, wypowiedzia- 


pojedynku z Polle'em. A gdzież ten. 


N 139 
będą w aptekach tutejszych. — 
stacyi dyżurować będzie stale ko aal 
karzy, którzy w tea sposób łatwiej k 
mogli śpieszyć z pomocą. Prócz tych 
ków, urządzone będą dwa. szpitale hl. 

ane, jeden dla chrześcian, drugi 4dlą 
ów, każdy na 100 łóżek obliczony. 
wnież mają być wyznaczone miejscy 
cmentarze dla zmarłych na cholerę, ` 
Kanalizacya i czaty W. użypęjnie. 
nin wczoraj podanej wiadomości, dot 
cej tyle żywotnej sprawy kanślizścyj 
wodociągów miasta, możemy dodać, żą 
becnie bawią w Łodzi pp.: Malnfroy, i 
zes paryskiego towarzystwa przedsiębierzzę, 
robót publicznych (Société Generale l'Ente 
prises des Distributions d'Eau, de Gag ę 
iniy. 
Gam 


da trayanx publices), Mainfroy syn, 
nier belgijski major Girard, inżynier 
drille i kamerjanker Małkowski, i. zsjgy; 
się bliższem wystudyowauiem kwestyj ib 

sro el po oddaniu wizyt j 
wicielom wlatz miejscowych, wyjeżdźejj 
okolice Et Ar E a 
cych Łodzi dostarczyć wody, następnie ng 
wchodzą w bliższe stosunki" z  przenygj,. 
wcami naszymi i zwiedzają ich 
Dotychczas byli już. w. fabrykach w. 
rzystwa Leon Allart, & C9, towśrzystyy 
akcyjnego _ K, Scheiblera,  towarzygiy 
akcyjnego I. K. Poznańskiego, tow. ale 
Heinzla i Kunitzera i iatych, 

O ile nam wiadomo, przemysł miasta gą. 
szego zrobił bardzo dodatnie wrażenie n 
przybyszach, samo miasto jednak wobes 
sanitarnych warunków, w jakich się znj. 
duje, przedstawiło się im mniej świetnie, 
Pan Małafroy zwrócił uwagę na wielką 
ilość pogrzebów dzieci i sądzi, że przyczy. 
ną złego jest woda, której mieszkańty 
muszą używać do picia, co znown glównię 
na dzieciach się odbija. M 

Goście nasi jeszcze dni kilka zabawią— 
życzymy, ażeby zamiary swoje doprową: 
dzili do końca i urzeczywistnili to dzieło 
trudne, ale tak niezbędne dla egzystencji 
i rozwojn miasta. 

Urlopy. Onegdaj wyjechał na urip 
prezes tutejszego zjazdu sędziów pokoji, 
p. Moskwin; zastępować go będzie w czyn: 
nościach urzędowych sędzia pokoju Igo 
rewiru m. Łodzi, p. Boczkow, który zi 
stępuje jednocześnie od dnia 13 b, m. sę: 
dziego pokoju m. Łaska. 

Sędzia m. Łaska, p. Reutski, wd. l8 
b. m, wyjechał za urlopem na miesiąc. 

Jutro wyjeżdźa z Łodzi ua. urlop mie 
sięczny sędzia pokoju II-go rewiru, p. 


sędzia pokoju V-go rewiru, p. Andrbsz- 
czenko, pełbiący jednocześnie zastępcza 
obowiązki sędziego pokoja VI rewiru. 

Od dnia 1 sierpnia r. b. sędziego poko- 
ja VI rewiru zastępować będzie sędzia po 
koja TV rewiru „m. Łodzi, p. Czerulw, 
który prócz tego z chwilą swego powrok 
z urlopu zastępować będzie sędziego po: 
koja Igo rewiru, p. Sztengera. Jak fit 
obrońca, bohater, gdzie ou jest teraz, gdy 
tu walczą i giną za Grecyę? 


ROZDZIAŁ XXXIII. 


Ranek juź świtał, gdy! smotne te myśli 
przerwał naraz tentent zbliżających ś4 
koni. Otarłem szybko łzy, płycące mi £0 
czu, jedno spojrzenie jeszcze rzuciłem m 
woskowo-bladą twarz przyjaciela 1 zwróci 


łem się do drzwi, by zapytać, kto przy: 
bywa; W tejże chwili Stanjo. wraz z Sk 
Tomaszem weszli do pania, i 

— Ohwałą Bogu, żeś nie. zabity, b 
stany — rzucając mi się na szyję, ZAW 
Stenio. — Słyszałem o biednym k 
dzie, szkoda go wielka, ale ty: przyusj 
muiej żyjesz, Kelvinie, więc. nic muig jk 


wieści. ww 
— Spragniony ich jestem, , sir Vale, je 
tylko o smutku i śmierci wiem dotychcś, 
i wątpię, czy pańskie. dobre, nowjuy 
wnoważą się z. mojemi złemi. 2 
— O tak, słyszałem, to bardzo Kmi, 
lecz moje wieści istotnie są dobre dla pi 
na, jako grekofila. ~- Powinszować ci h 
panie Cleveland, nasza sprawa tyynni k 
kry gdzyzach E je prawa bet 
wu i jednej krwi kropli. |, „3 
— Wybacz pan, czy bez krwi rozowe 
— 0, przepraszam! Faai k 
chwilg o pańskim przyjacielu, lecz, jak 
pan przekomasz, tu był tylko traf nie 
śliwy. Zamierzonem było zdobyć 8W 
Grecyi bez krwi rozlewu. zali 
— Żamieczonem, przez, kogo? a 
jż wcześniej nie powiadomiona mie 9 r 
— 0, zapewne, to tylko nieszczędi 
traf, lecz uwierzysz pan, iż król nie 


RE Król, sądzę, nie miał żadnej Iyot 
ści z tą sprawą, 


(D. sb 


Joaesiiśmy, P- Sztenger wyjechał na ur- 
Morde W godlaktej wst Kamień, 00- 
są ję wesele Réalta Karwowskiego. 
eri sią, państwa, mlodych. da. 
brat nowożeńca, Jan Karwowski, 


! 
goście = 


ów pa 

poc krzyk, „R 
/ qwyzyQiec 

kt Okazało się, 


fol. 
moc na IM 
a niebezpieczeństwo. 
sądu. Mieszkaniec tutejszy, Skąpiński, 
} pa targu w,Kowstanżynowie trz 
>, Policya tamtejsza, podejrzewając 
dnienie -się Mandlem, ta 
edpowiedżialności. Sąd 
e, JODY WY 
rs. 


ifkkm 


Ę spr 
Bp, ste. * 
wiecie łowickim, 


na dwa mies 
i Fr wiey Długiej, poci 
u y ; 
leet riedsialsolci wyłowej. ilu "robotników 
M” dnie, l ogon omy js 
za na Nowym-Rynku palto. eżąóe do 
Duk, przebytej z matką na targ do bodzi. 
geigany rzuci a cho 
i uciekł w uicę piesn 
We wsi Łagiewniki-Stare, pod ją, z obory 
olonisty. Antoniego Najberta, uprowadaóno w nocy 
deie krowy. „wartujące T 100, Złodzieja niespo- 
stryżomo, Slady. ws ały, że krówy uprowa- 
dzo w kierankn Łod 
tajni w z 
Ebey prowadzono konia, nali 
carka Łysaka. Wartość kolia p 
<a na rs. ÓW. 


KRONIKA POWSZECHNA. 


* Ministerynm spraw wównętrzaych wy- 
dalo rozporządzenie, aby w czytelniach 
bezpłatnych, zwiedzanych przez rze- 
mieślników i uczniów średnich i niższych 
zakładów naukowychi, dopuszczane były 
tylko te ksjążki, które uzyskały zatwier- 
dzenie komiteta naukowego. ; 

* Kontroler państwowy, uznając wążny 
wpływ, wywierany przez prasę na 
opracowanie materyałów, dotyczących róż- 
nych projektów do prawa, wydał rozporzą- 
dzenie, aby w każdym departamencie kon- 
troli państwowej jednemu. z. urzędników 

polecone było zwracać uwagę na artykały 
bziensików i pism; jeżeli urzędnik napotka 
artykuł, poruszający w ten lub inny. spo- 
sób sprawy kontroli państwowej, to jego 
obowiązkiem będzie donieść „o tem-Bwoje- 
ma dyrektorowi, od którego zależeć będzie 
nadanie dalszego kieruuka sprawie, 

* W komitecie giełdowym ryskim; oraz 
w ryskim banku giełdowym, ma być nie- 
zadługo wprowadzony jężyk © uski, jako 
trzędowy: i 

* „Dień* donosi, że władze rozpatrują 
obecnie projekt ustawy „pierwszego 
ruskiego towarzystwa pensyj 
dożywotnich”, Projektowane towa- 
rzystwo oparta będzie na zasadach wza- 
jemnej pomocy. Kapitał zakładowy wyno- 
sić będzie 600,000 rubli. 


zi. 

zia gajowego, w majoracie 
Ca do Fran- 

odowany obli- 


. Warszawa. 
W sobotę zeszłą pracownicy fabryki p. 
1. Frageta obchodzili fo.cznicę*dwn- 
dziestopięcioletatiej działalności jego na po- 
lu przemysta, / Jubilatowi wręczono wspa- 
nials płaskorzeźbę” Ww srebrze z napisem, 
«aż jegó portret na kóści słoniowej, wy- 
kunany przez p. Wł. Podkowińskiego. 


Z CAŁEGO ŚWIATA. 


a”, Wystawa paryska. Prezydent francu- 
skiej rzeczypospolitej wydał dekret następoją- 
ty: „Prezydent rzeczypospolitej francuskiej, na 
Wiiosek minfstra handlu i przemysłu, postana- 
Wis; Art. 1. Wystawa powszechua dzieł satu- 
ki, przemysła 1: rolnictwa otwartą będzie w Pa- 
tyłu d, 5 mèja 1900 r. i trwać będzie do 34 
PMździernika, Art. 2. Wykonanie niniejszego 
a wklada się na ministra handlu i prze- 

u“ | 

s*a Wystawa w Chicago. Senat uchwalił 
jedroglośnie, it wystawa w Obicago będzie 'za- 
myksna w niedzielą. Odrzacono wniosek, do- 
Mgający się zakkau Sprzedaży napojów ulko- 

licznych na place wystawy.. | 

a*s Napisy pamiątkowe. Paryska rada 
maicypslua zgodziła się na umieszczenie na- 
iyujcych ośmia napisów, proponowanych 
prez komitet napisów pamiątkowych: 1) ua 
domy vr. 33 przy ulicy des Noyers: „Alfred 
de Masset, orodził się w tym domu d. 11 
£ruduia 1810 r," 2) Na ulicy Balzac'a (róg 
Przedwieścia Saint-klonuró); „Tu stał psłac 
Hitel), w którym d. 18 slerpuja 1860 r, B= 


palto ba chodnik przed cukieruią p. sła. 


mat Houoródefiulzac, autor „Kome- 
dyi ludzkiej*, urodzony w Tonrs d. 20 maja 
1799 T. 3) Na domu mr. 1 przy licy Louis- 
le-Grand; „Malarz, dlyacynt, Rigand, 
urodzony w -Petpignan d, 18-go lipoa 1659 r. 
umarł w tym domu -d. 29 grudnia 1748 r.*. 
4).Na domu nr. 57 przy. alicy Rochachonart: 
„Malarz, Konstanty Troyon, urodzony 
w Sóvres d. 28 sierpnia 1810 r., umarł wtym 
doma -4.,20 marca 1666 r.* 5) Nr..13 ulica 
Sabaudzka: „Zofia Germain, filozofka i 
„matematyczka, urodzona w Paryżu 1776 n, u- 
mafla w tym doma 7 czerwca 1831 r.* 6) 
Na plaga Dsuphinę pr, 28: „Pani Roland, 
urodzona w Poryła d. 17 marca 1754 r. (g- 
umarła d. 8 listopada 1793 r.), w tym doma 
była wychowaną*. 7) Na ulicy Leedjgnitres 
(róg bulwara Henryka IV); „W tem  miejąca 
stał bółel' Lesdiguidres, iw którym *mieszkał w 
r. 1717 Cire Piotr Wielki”, wreszcie 
8) Na ulicy Ja Roquette(róg ility Saint-Sabin): 
Tu znajdował się ogród łaczników, zajmowa- 
ny praea towarzystwo paryskich laczników i 
karabinierów ed r. 1617-go do 
lacyi.* 

4”, Zatopienie parowca. Donoszą z New- 
Yorku, że parostatek, kursujący po jetidrze 
Feoryd, w stanie Illinois, porwany przez oy- 
klov, zatonął. Z 40-ta pasażerów 18-tu zasila: 
zło śmierć w bałwanach jeziora. 

+” Przy obiedzie. Do deseru 
łą batelecz a bardzo starego wina. Kada. Bi 
Dry kieliszki, zapyťtħje próbującego wiuo go- 

ia: 

— Jakże pan znajduje tę buteleczkę? 
— Uważam, że na wiek swój bardzo mało ņro- 


a*s Egoista, 
— Chcialem ci s/g. poradzić... 
— Wiesz, że nigdy nie mieszam się do cudzych 
interesów. 
— To bardzo delikatuie twej strony. 
— Nie przez delikatność, ale dlatego, że mnie 
nię a nic nie obchodzą. 
+, Między małżonkami. —Driś znowu ja- 
ja sadzone — woła pan X„—to jnz zawiele, idę na 
Śniadanik do restauracyi!... 
W restauracji: 
— Oo pen każe? — zapytuje kelner. 
Pau X. po chwili namysłu: 
Daj mi jeja sadzone. 


czasów rewo- 


Tzy noszą ma- 


TEATR i MUZYKA. 

ż Na bemefis pani Felicyi Różańskiej, 
mtalentowanej artystki teatru naszego, 
wystawiofiy będzie po raz pierwszy w 
dniu jutrzejszym dramat d'Eunery'ego p.t. 
„Głośna sprawa", grany miedawno przez 
teatr Rozmaitości w Warszawie. 


TELEGRAMY. 


Peterstiury, 16 lipca. (Ag. póln.). Se- 
kretarz stahu Połowcew mianowany człon- 
kiem rady państwa. 

Petershurg, «16 lipca. (Ag. półn:). Dy- 
rektor departamentu lekarskiego odkomen- 
derowany do północnego Kankazu. ~ 

Petersburg, 18 lipca. (Ag, pólm.). Komi- 
sya taryfowa ustanawia zniżoną taryfę, dla 
przewozu cukru ze stącyj kolei południo- 
wych do kraju zakaukaskiego. Poruszono 
projekt znjżenia taryf dlą przewozu cnkra 
z fabryki; położonych w okręgu'kolei|że- 
laznych: fastowskiej i charkowsko-mikołą* 


jewskiej. 

Patorsbarg, 18 lipca, (Ag. półn.), W. Ro- 
stowie nad Donem i w jego okręgu w a, 
10: ip lipca dostrzeżono /podejrzaue wy; 
padki choroby. Po dzień 14-ty lipca włącz- 
nie zachorowało osób 48, zwmarło 13. W 
Azowie, wotymże samym przeciąga czasń, 
zachorowało osób 60, zmągło 15, wyzdro- 
wiało 13, W Stamey Gniłowskiej zachoro- 
walo osób 13, zmariy 3. (W d. 13-ym li- 
pca zadwążono 13 wypadków choroby na. 
różnych stacyach kołei woronesko-rostow* 
skiej wśród robotników, przybyłych z oko- 
lic, nawiedzonych przez cholerę, zurarło 4. 
Wśród ludności miejscowej wypadków nie- 
było. Wod. 14-ym lipca zmario w Baku 
osób' 43, w powiatach guberni bakińskiej 
65. Od 10-go do 14-go lipca na*linii ko- 


lei zakaspijskiej zmarło osób 17, w kreja'| wy 


turkestańskim 29 i w okręgu zakaspiją 
skim 33. ; 
Pstersburg; 18 lipca. (Ag. półn.). Insty- 
tut medycyny doświadczalnej poleca przy- 
stępny Środek dezinfekcyjny d-ra Nenckie- 
go: na jedną część (na wagę) dziegciu so- 
snowego lub brzozowego, dwie czę- 
ści wody i półtorej części 8 
Wszystko ta dobrze zmieszać.l roztworzyć 
w ośmiu częściach wody. Mieszaninę tę 
należy pozostawić w spokojí przez półto- 
rej godzioy. Skoro na dale utworzy się 0- 
sad, roztwór dziegciowy należy zlać w in- 
ne naczynie. Roztwór ten zabija bakterye 
choleryczńe w czasie bardzo krótkim. 
Petersburg, 18 lipca. (Ag. półn.), W. ce- 
lu zapobieżenia możliwości zawleczenia 
cholery przez Rostów ńad Donem do Po- 
rzecza dofńskiego, wydano rozporządzenie 
otwarcia przy stacyi Niewinnomyskiej w 
Rostowie wad Donem paaktów sanitarnych 
obserwacyjnych dla przejeżdżających. 
Paryż, 18 lipca. (Ag. półn.). - Wszoraj 
Carnot przyjmował delegatów ruskich, bio- 
rących ndzist. w międzynarodowym kon: 


i drzewnej. | 


DZIENNIK ŁODZKI 


gresie dla żeglugi wewnętrznej. Delegaci 
wręczyli Carnot'owi bardzo. Interesujące 
projekty, mapy, 2 ij i modele, przysła- 
ne przez rząd rns . 
Paryż, 13 lipca. (Ag. półn.). Wezorój, 

w pałacu ua-polu Marsowem odbył sig 

bankiet z powodu setiej rogzuicy  przyłą: |. 
czenia Sabaudyi (do Frant. Wzięło w 

nim udział około 2,000 osób, 8 pomiędzy 

niemi wielu ministrów. Prezydent izby 

deputowanych, Floquet, wygłosił mowę, w 

której zaznaczył, że w r. 1782-gim Sabau- 

dya przyłączyłś się dobrowolnie do Fran- 
cyi, poczem była odłączona, a fiastępnie 

znów przyłączona. Fakt ten dowodzi — 

mówił mówca — że w' historyi zdarzają 

się nagrody, które trzeba jednakże przy- 

gotować i na mia zasłużyć. 


partamentów Mroóme i Ardóche są zalane 


przez powódź. j 

Londyn, 18 lipca. (Ag. półn.), , Wieść 
o. zapadnięciu się wyspy Saogir przywiózł 
wczoraj do Sydney jeden z okrętów, któ: 
ty w okelicy tej wyspy przepływał. 

Neapol, 18 Jipca. Wezawiasz , wyrzuca 
nienstannie olbrzymie masy lawy, która 
niszczy stoki góry. 

Amsterdam, 18 lipca. -Nadeszly tu wia- 

domości 0 'nowej katastrofie na wyspie 
Sangir, położonej w pobliżu wyspy Cele- 
bes, —Ż-powodu wybuchu wulkanów pod 
ziemnych, cała wyspa zatonęła w morza. 
Skutkiem katastrofy zginęło przeszło 12,000 
mieszkańców. Ponieważ wyspa zatapiała 
się zwolna, część jej ludnośck uratowała 
Się ncieczką na wysepki sąsiednie. 
* Catania, 18 lipca. Wybuch Etny trwa 
wśród coraz silulejszego wywiązywania 
się dymu. Miejsca 'wypływącia lawy „są 
widoczne. Wyrzucanie wielkich kamieni 
trwa takže. Zwrócony przeciw Nicolosi 
stramień lawy posuwa sią- w, sposób gró- 
żny i pastoszy uprawne pola. 

Gunzenhausen, 17 lipca. Pod Wiadsfeld 
(w Bawaryi, Praukovia śr.) wykoleił= się 
pociąg towarowy. Maszynista, bremzer i 
palacz śmierć ponieśli. Winny tego wy- 
padku budnik, który fałszywie skierował 
zwrotnicę, rzucił się pod koła pomocniczej 
maszyny, które ódcięły mu głowę. 

Przerów (Prerau), 17 lipca. Z powodu 
fałszywego ustawienia zwrotnicy, wykoleił 
się wczoraj wieczorem przed stacyą Ro- 
tadetz pociąg towarowy, przyczem 4 wa- 
gony obaliły sią i roztrzaskały. Z ludzi 
nikt życia nie postradał. 


Ostatnie wiadomości handlowe. 
Warszawa, 16-g0 lipca. Woskslę krót. tern. naż 


Bariin (2 d.r 49.79, BU, 8ZYS w ój Londyn S m.) 
10.14, 15 kupi Paryż (10 d) 404%, $5 kup.; 
Wiedeń (8 © — ——— — kup. ja liaty li- 


kwidacyjne Królestwa Polskiego duże 99.00 
—— kup; takież małe 58. igl., 
5*/, ruska pożyczka wschodnia Il-ej emi 
y = „,; Ill-ej emisyi 104.25 žad., 
—— kupą 5%, obligi banku szłacheckiego 194.50 
żąd., —.— kup. fy, ruska pożyczka premiowa 
x 186% roku l-ej emisgi —.— kup; takaż a 1566 r. 
U-cj z —— kup.; 57/, pokyczka wawngłrzux Ba 
ryi bej 0565 kąd, —,— kup., takaż serji III-ej 
90.50 żąd., —.— kup; 67, listy zastawne midnsk)e 
l-ej; seryi dnżę 40800 tad., —.— kup.; takież małe 
a a Kop jtakjeb aj mi orm tal, 
Miej sęryi mała 102.40 żąd., 102.15, 20 kup, Tej 
seryi —,— ad, io Ah listy zastawne 
miasta Warszawy L-a) seryi 102.25 żąd., —. kūp., 
Tiaj s6ryi'102.26 tyä. —.— kup., IIT-ej serji 102.10 
żądą IV-ej seryi 101.80 żąj., LU 60, 65 kup.; Wej 
seryi 101.60 żąd; —— kup, Vl-ój seyi 101.60 
igis —— knp; 5%, obligi misatas Warszawy 
duże —.— —.— „kup; takież małe - —, = 
žad, —.— kupi SMa listy zastawne ta Łodzi 
1: zdj Wro. DE otaa aat iT-ej s6- 

r eq —— KR gpm 
Be, listy zastawne miasta 


== api g 
lisza — — żąd. takież miasta Lublina 104.25 kyd, 


iyd, 
= kūp.: 
syi 103.00 


e A ZZ Z CCC NN JC ))0 PD) ))OALQ(CCOOOOCON" 


wileńskie 100,00 -«ąd3- 0%, takież —— 
byskanto: tKerlin Shy Koudyn 2, Paryś 2/47, 
Wiedeń 4, Petersburg 43'a Wartość kapon s 
potrąceniem 5% ‘liaty znatawne ziemskie 34,3 
warsz. l i II 1412, Łodzi 161,6, listy likwidacyjna 
49,6. pożyczka piowiowa "1768, IVILI 
Warszawa, fd-go lipca. Targ ua pisoi Witkow- 
skiego. Pezenjed ma. urd. —, psira | dobra — — 
= , bigla — — — wyborowa 519—520, %yto 
borowe — — —, ivib — — —r wadliwa — 
— — jęczmień 2 | 4-0 raol, = — —, owitą — — 
—, gryka — — —, rzeplk letni —, zhtówy — 
— , rzepak api zim. — — —, groch polny — — 
— „cukrowy — = —, fasola — — — za koraec, 
kasza jaglana — — —, olej rzepakowy v 
Jalang =r, - sa pul, kartola — — — ma ko- 
180. 
Dowieziono pszenicy. 800, żyta 400, jęczmiaenie 
—, owsa —, grochu polnego — korcy. 
Warszawa, 18-go lipca Okówita. Hurt. skład, 
za wiadro: £00% 11,02 brutto k + 2*/ga 10.30, 


netto bez potrąc.; t 
KA o da pk 11.95 ia potegi, A 
rutto £ l netto 

78% 8.713 brutto a potrąc. 25, 85$ netto bez potr., 


DZIENNA STATYSTYKA LUDNOŚCI. 
Zmarli w dniu 18 lipe: 

Dzi t HE my n apteki 
ców Y ines dorówtych 4 w tej fi 
nag — kobiet 1 a mianowicie: Aniela Kwiat- 

For Dzieci do lat Ió-u zmarło 4, z 
liczbie 3 z 1 doroslych 
w tej liczbie mężczyzn — kobiet 1 a mianowicie: 
Anna Mayr rh lat 68. 

Starozakonał. do lat 15-%a zmarło 3 w tej 


Paryż, 18 lipęa, = Zpaćzów» błszary, des | uż 


takież miasta Płocka —— żąd.; 6*/, listy zastawne ; 


a ok DEO 
" — a 
Jodesza a Litmanów Lippel Int 27 


Katólity Wop PKR "W NOP. 
igoe Uilkdski a Ang Glsżew an Poa- 
stawka z Zofią Gawłowzką, Wójt=z Mie 
EE wa dz ti matt 
Sat Wktdrowski 2 Magieleną Zlębe: + N 
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- TELEGRAMY GIEŁDOWE. ;, 


GR 
Giełda Warszawska. 


z 


Zapłacono i FA 
Za weksla krótkoterminowe Ai w 
Berlin za 400 mr. „ - „ «| 4980 | 42 
nè Loudyn za Í b. - > sys mę > ots” 
ua Paryż za 100 fr.. „+ , 40.50 
ua Wiedeń za 100 fi. 10 | 85.30 
Żądano z końcem gieldy 
Za papiery państwowe 
szl likwidacyjne kr. Pol. drob. | 08.90 29.— ` 
Ruska pożyczka i6 > | — — | 10425 
4, pok. wowd. «+ o -f 9565 25.65 
Listy zsat. ziem. Soryi I duże . | 103,00' | 103.19 
» w „,» Uli małe. |10240 | 10360 
Listy sast. m. Warsź. Ser. G .|102.25 | 10226 
" y 4 -]10190 4 101,60, 
Listy zast. m. Łodzi Sergi [ «| 100.60 wę 
» " " ~f 100.60 —— | 
" " " 100.60 | —— 
"Giełda Berlińska, 
Banknoty ruskie zaraz . . . {200.95 |20126 
4 „ ña dostawę . |20125 | 201.50 
Dyskosto prywatńe = - . . 13" E 
MONETY i BANKNOTY 
1 Not. sienrz, 
Kupony celne THON eron 
Marki niemieckie 50.— =_— 
Anustryackia bauknoty 85.4, —— 
Franki 3027; =" 


Emilian MDrecki 


Adwokat przysięgły, zamieszkały w Kalis 
asanes kazodlacyę. SWĄ Z dnie i lipca r. bodo 
omu Sa. Dreher, I piętro, przy ulicy dakienniczej: 
1463—3 


LISTA PRZYJEZDNYCH. 
Grand Hotel. E. Ziehm z Glańska, 0. Kliemchen 
z Neudammu, A, Odię z Monachium, A. Matinow. z 
Tyflisu, A, Chorwatów z Rostowa t. D., M. Masur 
Samsonow: z Odessy, M. Heilperin z WERE 

Hotei Vietoria, J. Sznelder z Wi RE A. Smir- 
nowa Taszkientu, A, Dackers z Kolonii 
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